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Kalendarium

28- 08 Wydaliśmy 
dzisiaj czwarty numer „ 
IB".

Geolodzy badali 
grunt pod przyszłym „ 
suchym polderem” 
przed Branicami.

Zbierali śmy 
oświadczenia od właści­
cieli działek, że wyraża­
ją zgodę na ewentualne 
zalanie swoich pól w 
przypadku ulewy. 
Wszyscy wykazali duże 
zrozumienie. Wczoraj, 
czyli 27 sierpnia br. Pan 
Wójt J.Małek przyjął 
dwie Panie z URM, któ­
re udzieliły nam instruk­
tażu w przejściu przez 
wymaganą procedurę 
administracyjną.

29- 08 Wcześniej 
tego nie było. Na biurku 
Wójta pojawił się wnio­
sek o wyrażenie zgody 
na zalesienie, na razie 
tylko 0,5 ha, - ale, to 
dopiero początek. Może 
za sprawą dopłat unij­
nych wrócą lasy na Zie­
mię Branicką?

30- 08 W Gródcza- 
nach urządzono mło­
dzieży pożegnanie lata 
(czytaj wewnątrz nume­
ru).

31-08 Pogoda 
chciała pokrzyżować 
plany organizacyjne fe­
stynu, przygotowanego 
w Boboluszkach przez 
Panów radnego Romana 

Lenartowicza i sołtysa 
Marka Modzelewskie­
go. Nic z tego. Dobrze 
przygotowana impreza 
nie da się zdezorganizo­
wać nawet deszczowej 
pogodzie. Było wiele 
imprez, o nich piszemy 
wewnątrz numeru. 
Puchary wręczała Pani 
Sekretarz Maria Krom- 
piec.

W Branicach bawiono 
się inaczej. Znikło kilka 
znaków drogowych. Ko­
goś rozpierała energia, a 
nam wszystkim po- 
mniejszono naszą 
wspólną kasę - każdy 
znak to 200,00 zł. Moż­
na by je wydać na przy­
kład, na łatanie dziur w 
jezdni, ale dzięki na­
szym.... Brak słów.

1- 09 Poniedziałek i 
pierwszy dzień nowego 
miesiąca.
Dzieci poszły do szkół i 
przedszkoli.

Agencja Rolna 
Modernizacji i Restruk­
turyzacji Rolnictwa 
przyrzekła przekazać 
Gminie Branice 400 
000,00 złotych na budo­
wę wodociągu do osie­
dla w Dzbańcach i osie­
dla w Posucicach. Tro­
chę pieniędzy dołoży 
Rada Gminy z przyszło­
rocznego budżetu i po­
płynie czysta i smaczna 
woda.

2- 09 Trzynastu
mieszkańców Lewic 
podpisało się pod listem 
żądającym odwołania 
sołtysa Pana Władysła­

wa Malewicza i ogłosze­
nia nowych wyborów.

Dyrektor Szpitala 
przesłał do Urzędu Gmi­
ny aneks do umowy na 
wynajem sali gimna­
stycznej dla gimnazjali­
stów, podnosząc czynsz 
miesięczny z 2 459,02 
do 6 147,54 zł net­
to!!! Do tego trzeba 
doliczyć jeszcze 
22% Vat-u.

3-09 Dokumentacja 
drogi transportu rolnego 
Lewice-Bliszczyce zo­
stała przekazana do ak­
tualizacji. Drugi etap 
budowy rozpocznie się 
w przyszłym roku. Po- 
dejmujemy próbę 
umieszczenia w planach 
budowy utwardzenie 
dróg dojazdowych do 
pól: Lewice - Bliszczy- 
ce i Lewice-Zubrzyce.

14 października

i każdego innego dnia 

naszym drogim

NAUCZYCIELOM

życzymy radości z twórczych 
spotkań z młodzieżą.

Redakcja

4-09 Poszerzone 
posiedzenie zarządu klu­
bu sportowego „Orzeł”. 
Atmosfera nerwowa. 
Jutro spotkanie zarządu 
z dyrektorem Szpitala. 
Tematem posiedzenia 
będzie eksmisja spor­
towców z zajmowanych 
pomieszczeń szpital­
nych. Ktoś zadał pyta­
nie: czy przygotować 
taczki. Staramy się 
uspokoić. Pada wniosek, 
żeby wybudować wła­
sny domek klubowy. 
Dyskusja staje się rze­
czowa. Pada pomysł 
budowy domku klubo­
wego w czynie społecz­
nym. Padają nazwiska 
Tadeusza Bieleckiego, i
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Sesja Rady Gminy
16 września br. odbyi^ię Sesja Rady Gminy, nrzez czterv pminv — beda: Pan Wóit Józef „„„„Ai,16 września br. odbyłaśię Sesja Rady Gminy, 

która przyjęła informacje z wykonania budżetu 
za I półrocze. Dokonała zmian w budżecie, 
wytypowała swoich przedstawicieli do Związ­
ku Gmin Dorzecza Troi, powołała zespół do 
przekształcenia własnościowego w gminnym 
pionie zdrowia. Nadto informację złożył kie­
rownik Ośrodka Pomocy Społecznej, a Dyrek­
tor Gimnazjum przedstawił informacj ę o wyni­
kach egzaminów wstępnych do szkół średnich, 
jakie uzyskali byli uczniowie Gimnazjum. Do 
tego doszły jeszcze wmoski, zapytania, inter­
pelacje - łącznie 22 punkty porządku obrad. O 
niektórych przyjętych uchwałach i ustaleniach 
informujemy poniżej, o pozostałych - w naj­
bliższych numerach naszego Informatora. 

przez cztery gminy będą: Pan Wójt Józef 
Małek,Pan radny Wojciech Chuchla, Pan rad­
ny Benedykt Pospiszyl i Pan radny Jan Żłobic- 
ki, sołtys wsi Włodzienin przez, którą przepły­
wa rzeka. Jeszcze w tym miesiącu odbędzie się 
zebranie założycielskie Związku. Ta nowa 
instytucja będzie miała za zadanie uporządko­
wać gospodarkę wodno-ściekową całego do­
rzecza. Wspólnymi siłami będzie łatwiej zdo­
być środki finansowe. Szacuje się, że koszta 
budowy oczyszczalni, kanalizacji wraz z prze­
pompowniami mogą sięgnąć powyżej 20 mi­
lionów euro.
We wstępnych założeniach budowy kanalizacji 
znalazła się 1/3 naszych wiosek. 

zespół w składzie: Wójt Gminy Branice Józef 
Małek, Pani radna Jolanta Brzeszczak, Pan 
radny Wojciech Chuchla, Pan radny Eugeniusz 
Debemy i Pani radna Joanna Kodura. W pra­
cach zespołu uczestniczyć będzie — na prawach 
obserwatora — przedstawiciel pracowników.

Pierwsza propozycja prywatyzacji 
pojawiła się wraz z pismem pracowników 
skierowanym do Rady Gminy. Załoga obu 
ośrodków zdrowia — we Włodzieninie i w 
Branicach — proponuje przekształcenie w for­
mie spółki pracowniczej, zapewniając—co 
ważne, że „ poziom świadczonych usług me­
dycznych utrzyma się nadal na najwyższym 
poziomie" .(jb).

Troja
Uchwałą Rady Gminy 

Branice naszymi reprezentantami w Związku 
Gmin Dorzecza Troi - rzeki przepływaj ącej

Prywatyzacja SSOZ
Rada Gminy powołała komisj ę do przygotowa­
nia przekształcenia własnościowego gminnej 
służby zdrowia. Kierunek prywatyzacji określi

Egzaminy, egza­
miny...

W sierpniu br. Opolski Kura­
tor Oświaty ogłosił wyniki gimnazjal­
nego egzaminu zewnętrznego. W woje­
wództwie opolskim w 2003 r. do egza­
minów przystąpiło 14 416 uczniów w 
141 gimnazjach. Branickie Gimna­
zjum im. Trzeciego Tysiąclecia uzy­
skało jeden z najwyższych wyników z 
części humanistycznej 31,5 pkt. Zaj­
mując tym samym 7 miejsce wśród 
gmin województwa opolskiego. W czę­
ści matematyczno-przyrodniczej wyni­
ki były niestety niskie, tylko 20,7 pkt., 
co dało nam ok.. 60 pozycję. Zebrał się 
już zespół nauczycieli, którzy pracują 
nad poprawą wyników w przyszłym 

roku. Jednak nasze wyniki dały nam 
II miejsce w powiecie głubczyckim:

Gmina Cz.
Huma­
nisty cz 
na

Cz. 
mat- 
przyr.

Suma 
pkt.

Miej­
sce

Babo­ 26,1 21,4 47,5 IV
rów

Bra­ 31,4 20,6 52 11
nice
Głub­ 27,85 20,8 48,65 III
czyce

Kietrz 30,6 25,7 56,3 I

Sred- 29,8 24,2 54
nia 
woj..

W r. Gimnazjum w Branicach ukoń­
czyło 109 uczniów. 98 absolwentów 
(90%) zostało przyjętych do szkół śred­
nich, a 11 do szkół zawodowych.

Lp. Ty Ra- Ry Gł Ny Ra­
P cib bni ubc sa ze
szk órz k zyc m

1 LS 5 5

2 LO 2 2 43 47

3 TZ 1 20 1 22

4 LE 5 5

5 Lpr 19 19
ofil

98

100 lat młodym parom !!!

Pobrali się w sierpniu:

Sawicki Mieczysław z Gąwęcką Mał­
gorzatą z Dzbańca,
Nowak Daniel z Lehuń Magdaleną z
Branic,
Piecha Rafał z Dąbek Jadwigą z Bra­
nic,
Majer Łukasz z Czaplą Joanną z

Dzbańca-Osiedle, 
Pupka Jacek z Maderą Ireną z Jędrycho- 
wic.

Życzymy wielu szczęśli­
wych lat, w zdro­
wiu i w obfitości.

Dzięki naszym rodzicom 
ludność Gminy się nie 
zmniejszy.

Witamy w naszej Gmi­
nie!

Urodzili się w sierpniu.
Natołoczna Paulina z Branic, 
Pączko Andżelika z Dzierzkowic, 
Kozub Tomasz z Niekazanic.

Gratulujemy rodzicom.

Nr 5 „IB” zredagował zespół w składzie: Jerzy Biesiadowski, Małgorzata Hosnowska, Joanna Kodura, Maria 
Krompiec, Zdzisław Lichtorowicz, Jolanta Misiurka, Jerzy Nogański, Alina Nowak, Bartłomiej Pleśniak, Benedykt 
Pospiszyl, Piotr Pospiszyl, Teresa Jajdelska, Stanisław Pleśniak, Irena Zagórska, Jan Żakowicz.
Adres wydawcy: Urząd Gminy, 48-140 Branice ul. J.Słowackiego nr 3, telefony: 4868250, 4868192,4868232, 
fax: 4868 230. Skrytka pocztowa 36. adres e-mail: informatorbranicki@tlen.pl._________________________________
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ROPS - autoprezentacja ,J Dodatki mieszkaniowe
Regionalny Ośrodek Psychiatrii Są­

dowej w Branicach został utworzony 
na podstawie Zarządzenia Ministra 
Zdrowia z dnia r. w sprawie utworze­
nia Regionalnego Ośrodka Psychiatrii 
Sądowej w Branicach.
Ośrodek położony jest na obszarze 3ha 
i 3614 arów. Teren zabudowy Ośrodka 
wynosi 7515 m/2. Ośrodek został wy­
dzielony z terenu Samodzielnego Wo­
jewódzkiego Szpitala w Branicach. 
Obszar Ośrodka wyznaczony Rozpo­
rządzeniem Ministra z dnia 26 lutego 
r. w sprawie wykazu zakładów psy­
chiatrycznych i zakładów leczenia od­
wykowego przeznaczonych do wykony­
wania środków zabezpieczających, ich 
pojemności, zasad kierowania do nich 
oraz postępowania ze sprawcami w 
nich umieszczonymi, a także warun­
ków zabezpieczenia tych zakładów/Dz. 
u.nr.26 poz.297/obejmuje następujące 
województwa: dolnośląskie, małopol­
skie, opolskie, podkarpackie i śląskie. 
Środek zabezpieczający wykonywany 
jest w czterech zespołach rehabilita­
cyjno-leczniczych o łącznej liczbie 75 
łóżek i powierzchni 3526m/2.
Zadania rehabilitacyjno lecznicze pro­
wadzona są zarówno w zespołach jak i 
Warsztatach Terapii Zajęciowej w for­
mie zaplanowanych, zindywidualizo­
wanych programów których celem jest 
poprawa stanu zdrowia pacjenta w 
stopniu umożliwiającym powrót do 
życia w społeczeństwie i dalsze lecze­
nie w warunkach poza zakładem. 
W pracowniach Warsztatów prowadzi 
się także aktywne formy ergoterapii, 
artoterapii oraz terapii ruchem. 
Umieszczeni w zakładzie pacjenci mo­
gą korzystać z biblioteki oraz zgodnie 
z przepisami art.19 ust.3 i 4 ustawy o 
zakładach opieki zdrowotnej umiesz­
czeni w zakładzie pacjenci mają za­
pewnioną opiekę duszpasterską a 

także mogą korzystać kontaktu telefo­
nicznego bądź korespondencyjnego z 
osobami z zewnątrz jak również z od­
wiedzin przez osoby bliskie. Pacjen­
tom zapewnia się codzienną prasę, 
mogą korzystać z programów telewi­
zyjnych i radiowych, mogą dokonywać 
drobnych zakupów artykułów spożyw­
czych lecz nie osobiście. Ośrodek wy­
posażony jest w gabinet stomatolo­
giczny, pracownię EKG, EEG i USG. 
Wykonywanie innych badań diagno­
stycznych jast zapewnione na podsta­
wie zawartych umów.
Regionalny Ośrodek Psychiatrii Sądo­
wej w Branicach wyposażony jest w 
system telewizji wewnętrznej umożli­
wiający obserwację drzwi wejścio­
wych, okien, izolatek, sal ogólnych 
oraz korytarzy, elektroniczny system 
sygnalizujący niekontrolowane otwar­
cie drzwi. Dysponuje systemem sygna 
lizującym zagrożenie osobistych elek­
tronicznych urządzeń alarmowych, w 
które jest wyposażony personel a po­
nadto jest otoczony oświetlonym i mo­
nitorowanym za pomocą telewizji we­
wnętrznej gładkim murem o 5,5 me­
trowej wysokości i dodatkowo siatką o 
wysokości 2,5m.
Ochronę osób w Ośrodku sprawują 
także pracownicy ochrony, którzy po­
siadają licencję pracownika ochrony 
fizycznej uzyskaną zgodnie z przepisa­
mi ustawy z dnia 22 sierpnia 1997r, o 
ochronie osób i mienia a ponadto sani­
tariusze posiadający odpowiednie 
przeszkolenie w zakresie przeciwdzia­
łania zachowaniom agresywnym. 
Aktualnie jest w Ośrodku 17- 
pacjentów. Ośrodek pod względem 
kadrowym przygotowany jest do przy­
jęcia kolejnych 22 pacjentów.

Mgr Jerzy Nogański

Niektórych urzędników poznaje- 
my dopiero wtedy, gdy co ś musimy zała­
twić. W serii krótkich notatek zechcemy 
przybliżyć sprawy, któiymi się zajmują. 
Szczególnie te, które wiążą się z wyda­
waniem pieniędzy.

Jednym z wąskich zakresów naszej 
działalności jest wypłacanie dodatków 
mieszkaniowych mieszkańcom, którzy 
wpadli w przejściowe kłopoty finansowe. 
Ten zakres pracy reguluje ustawa z 21 
czerwca 2001 roku o dodatkach mieszka­
niowych. Ona to ustaliła tryb przyznawa­
nia, ustalania wysokości, finansowania i 
wypłacania dodatków mieszkaniowych. 
W ubiegłym roku wypłaciliśmy 102 
324,00 zł. Jak wielu ludzi z tej pomocy 
skorzystało?
Otóż, wpłynęło do nas 217 wniosków, z 
czego pozytywnie załatwiono 187. Pozo­
stali nie spełniali kryteriów ustalonych w 
ustawie. Głównym powodem odmów był 
nadmetraż, za wysoki dochód i zaleganie 
z opłatami.
Skąd pochodzą świadczeniobiorcy ? 55 
mieszka w lokalach komunalnych, 3 w 
zakładowych, 107 w spółdzielczych, 1 w 
domku jednorodzinnym, 13 to członko­
wie wspólnot mieszkaniowych.
Jakie otrzymuj ą świadczenia? Do 40 
zł - 33 osoby, od 40 - 60 zł, 22 osoby, Od 
60 - 80zł, 32 osoby, 80 - lOOzł, 28 osób, 
od 100 - 200zł, 67 osób, od 200 do 300zł 
10 osób i powyżej 300 zł, jedna osoba. W 
2002 roku wypłacono 1 027 dodatków 
mieszkaniowych

W pierwszej połowie bieżącego roku 
wypłacono 535 dodatków na łączną kwo­
tę 51 700,00zł. Sprawami dodatków 
mieszkaniowych zajmuje się Pani Danuta 
Wałecka, pok. Nr 18. (Jb/dw)

O nas
W sierpniu Gminę Branice za­

mieszkiwało 7 604 mieszkań­
ców, w tym: 3 913 kobiet.
Od początku roku zmarło 92 oso­
by, a urodziło się 56. 
Wymeldowali się i wyjechali za 
granicę 16 osób, wymeldowali się, 
ale zostali w Polsce - 76 osób. 
Zameldowali się na stałe -77 osób. 
W związki małżeńskie wstąpiło 52 
pary.

Przypominamy, że do 
31 grudnia 2003 roku 
należy wymienić do­

wody osobiste wydane 
w latach 1962 - 1972.

Odeszli:
Murzyn Janina z Bliszczyc, 
Radziszewska Elfryda z Wódki, 
Żłobicka Janina z Branic, 
Jaworski Władysław z Boboluszek, 
Ziomko Maria z Lewic.

Rodzinom i wszystkim bliskim 
składamy wyrazy współczucia.

CZEŚĆ ICH PAMIĘCI !
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Imprezowali

W Gródczanach...

Jednym z pierwszych sołectw w Gminie 
Branice, gdzie odbyły się dożynki - były 
Gródczany. Tu święto plonów obchodzo­
no już 31 sierpnia.
Jak przystało na święto tej rangi, rozpo­
częła je poranna dziękczynna msza świę­
ta. Na niej też poświęcono wieniec do­
żynkowy przygotowany przez gródczań- 
skie gospodynie.
Dalsza część obchodow tegorocznych 
dożynek sołeckich odbyła się na boisku 
sportowym. Imprezę przygotowywała 
Rada Sołecka wraz z mieszkańcami. 
Dzięki przychylności sponsorów Państwa 
Anny i Michała Sucheckich ,a także Ber­
narda i Ireny Seget z Lubomii już od 14- 
tej na rożnie była pieczona kiełbaska. 
Miejscowa młodzież zadbała o sprzęt 
nagłaśniający.

Tradycyjnie, o 16-tej rozpoczął się 
emocjonujący pojedynek pomiędzy ze­
społami Kazimierza Węglowskiego z 
Uciechowic i Tadeusza Rusa z Gródczan, 
które wystąpiły w następujących skła­
dach:

Kpt. Kazimierz W ęglowski,
Nowak Jerzy,
Grabowski Tadeusz, 
RóżańskiZbigniew,

Czerwik Andrzej, 
Kopeczek Zygmunt, 
Sęga Janusz, 
Piekarski Tomasz, 
Jania Andrzej, 
Rus Roman 
Gniewek Jacek, 
Wierzbicki Władysław, 
Triska Jarosław, 
Zyznawski Darek, 
Zyznawski Sławek, 
Skuplik Ryszard, 
Sęga Mirosław. 
Kpt. Tadeusz Rus 
Żakowicz Czesław, 
Żakowicz Marcin, 
Żakowicz Adam, 
Marchel Jarosław, 
Grzegorzewicz Grzegorz, 
Cieśla Wiesław, 
Książek Janusz, 
Jakosz Jan, 
Kupiec Mariusz, 
Reja Andrzej, 
Gniewek Franciszek.

Głównym arbitrem spotkania był 
Kazimierz Suliga. Mecz zakończył się 
wynikiem remisowym 4 : 4. 
Piwo sponsorował Kazimierz W ęglowski. 
Bufet prowadzili Państwo Aniela i Tade­
usz Fergiszowie. Było miło i wesoło. 

Rada Sołecka serdecznie dziękuje spon­
sorom.

J. Żakowicz.

W Jakubowicach

Koniec wakacji nie musi być 
smutny. Przekonały się o tym dzieci z 
Jakubowic, a jest ich spora gromadka, bo 
aż 35-ro. Rada Sołecka z Panią sołtys 
Hosnowską Małgorzatą postanowiła 
uprzyjemnić ten ostatni dzień wakacji - 
mimo wyjątkowo brzydkiej deszczowej 
pogody.
Zorganizowano ognisko. Było pieczenie 
kiełbasy, zafundowali dzieciom przez 
Państwo Annę i Michała Sucheckich. Za 
co sołtys, rada sołecka, dzieci i rodzice z 
Jakubowic serdecznie dziękują. Wszyst­
kie dzieci otrzymały na zakończenie 
ogniska lody Obecność dzieci dopisała - 
szkoda tylko, że brakło rodziców. Sołtys 
wraz z radą sołecką postanowił częściej 
organizować podobne spotkania, zwłasz­
cza, że remont świetlicy wiejskiej dobie­
ga końca. Liczymy na większe zaintere­
sowanie rodziców.

Rada Sołecka z Jakubowic.

W Boboluszkach

W niedzielę 31 sierpnia 2003 
roku nad rzeką graniczną Opawa, w są­
siedztwie młyna Pana Bera w Bobolusz­
kach, o godzinie 14-tej rozpoczęła się 
impreza rekreacyjno- 
sportowa pod nazwą „Słoneczne Waka­
cje „.
W ramach tej imprezy Sołtys Wsi Bobo- 
luszki i Radny Rady Gminy Branice z tej 
wsi
zorganizowali Turniej w pitkę siatkową o 
puchar Wójta Gminy Branice oraz wiele 
konkursów, gier i zabaw dla dzieci.

Do Turnieju zgłoszono 6 drużyn. 
Walka była zacięta, a zawodnicy oganuę 
ci wolą walki nie zwazah na panujący 
chłód i co rusz padający przelotny 
deszcz.
Zwycięzcą Turnieju i zdobywcą pucharu 
zastała drużyna z Lewic o wiejskiej na­
zwie
SIEKIERY LEWICE, drugie miejsce 
zajęła miejscowa drużyna WILKI BO 
BOLUSZK1, a trzecie miejsce zdobyła 
drużyna DŻIHAD BRANICE.
Oprócz zapału i walki uczestnicy Turnie­

ju wykazali się fantazją w nadawaniu 
nazw swoim zespołom, ponieważ w 
Turnieju oprócz wymienionych zwycięz­
ców udział wzięli również: DYNAMO 
BOBOLUSZKI. WCZORAJSI BRANI­
CE, BANK BRANICE.

Na boisko nawieziono nowy piasek, 
cały teren koło tamy został uporządko­
wany, trawa skoszonu, dla publiczności 
ustawiono ławki ze stolikami, zadbano o 
czystość - wystawiając w wielu miejscach 
kosze na śmieci.
Organizatorzy zadbali o to, aby publicz­
ność mogła kupić sobie kiełbaskę z rożna 
i napoje. Dla zawodników kiełbaska i 
napoje były za darmo. Przez cały czas 
trwania imprezy, a nawet dłużej - przy­
grywał Pan Plata z Wysokiej.
Impreza plenerowa przyciągnęła wielu 
widzów i sądząc po ich minach, wszy­
scy byli zadowoleni.
Na szczególne podziękowanie zasłużyli 
sędziowie: Pani Kasia Walo i Pan Kazi­
mierz Suliga. Zawody się skończyły, ale 
publiczność bawiła się jeszcze do 21 - 
szej .

Ten rok obfituje w tak e impre­
zy. Były już imprezy w Branicach, w 
Lewicach , Dzbańce-Osiedlu, Gródcza­
nach, Wiechowicach, Dzierzkowicach, a 
będą jeszcze w innych miejscowościach, 
połączone z Wiejskimi Dożynkami.
Czemu to zawdzięczać - ano temu, że 
znaleźli się ludzie, którzy chcą dać coś 
od siebie i me oczekuj ą od nikogo zapła­
ty, ani specjalnych podziękowań ( czasa­
mi nawet dopłacają), dlatego też prośba 
do nas wszystkich, którzy są tylko wi­
dzami takich imprez, abyśmy nie prze­
szkadzali, nie krytykowali i nie sądzi! i, 
że na takich imprezach się zarabia.
Winniśmy się cieszyć, że znalazł się 
ktoś, kto chce czasami i nas wyręczyć - 
bo przecież najlepiej się bawi na cudzych 
imprezach, na które się po prostu idzie i 
dobrze bawi.

M.Krompiec
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Z wiatrem w XXI wiek

Szwedzka Firma ABB i Spół­
ka TOP FARMS rozważają możli­
wość budowy na terenie powiatu 
Głubczyckiego 50 wiatraków kosz­
tem około 100 min EURO. Każdy z 
wiatraków może generować energię 
o mocy 1 MG VAT-a, co przemna- 
żając przez 50 wiatraków - daje 50 
MG VAT-ów mocy. Taka wielkość 
może zaspokoić potrzeby całej Gmi­
ny w tzw. „ szczycie”.
Informację tę uzyskaliśmy 10 wrze­
śnia br. na spotkaniu w Starostwie 
Powiatowym, w którym uczestni­
czyli przedstawiciele władz samo­
rządowych powiatu.
Taką koncepcję - podkreślam kon­
cepcję przedstawiał Członek Zarzą­
du Spółki TOP FARMS z Anglii 

Dla zobrazowania podaj emy ,że 
pojedyncze wiatraki o wysokości 100 
m każdy stałyby w odległości od 
300 - 400m jeden od drugiego, nato­
miast przerwa miedzy szeregami 
wynosiłaby 500 m .
Oczywiście realizację poprzedzi 
kilkuletni (2-3 lata ) okres plano­
wania , projektowania i uzgadniania 
oraz testowania siły wiatru.
Przedstawiając na tym etapie tę kon­
cepcję nie uzyskaliśmy jeszcze in­
formacji na temat zagrożeń typu : 
oddziaływania na odbiór TV, telefo­
nii komórkowej i ewentualnych in­
nych zakłóceń. Zapewniono nas jed­
nak , że pracę wiatraków w postaci 
lekkiego szmerku będzie słychać tyl­
ko pod wiatrakiem przy stopie, a w 

oddaleniu ponoć nie będzie już żad­
nego odgłosu.
Zaletą projektu jest ekologia. Pozo- 
staje czyste powietrze. Nie ma zanie- 

czysz­
czeń, któ­
re towa- 
r z y s z a 
tradycyj- 
n y m 
elektrow- 
n i o m 
opalanym 
węglem. 
Wiatraki 

wbudowane w nasz pejzaż, uczynią 
go jeszcze urokliwszym.

M. Krompiec

INTERNET DLA WSZYSTKICH

Istnieje możliwość wpro­
wadzenia jeszcze w tym roku na 
terenie Branic, a być może i w 
innych najbliżej położonych wio­
skach - stałej łączności interne­
towej.
Do Urzędu Gminy wpłynęły 
dwie oferty na udostępnienie 
takiej usługi :
- oferta TP SA - uwzględniająca 
własne łącza telekomunikacyjne 
i oferta Spółki Kempa Satellite 
Networks.

Jeszcze w tym roku 
możesz mieć stałe 
łącze internetowe za 
kitka złotych.

Niestety jedynym adresatem tej 
usługi jest Urząd Gminy , który 
może dalej udostępnić łącza in­
nym odbiorcom (maksymalna 

ilość tych indywidualnych przy­
łączy wynosiłaby do 50 odbior­
ców).
Aby rozpocząć jakiekolwiek roz­
mowy z w/w oferentami musimy 
znać zapotrzebowanie na te 
usługę.
Zwracamy się więc do wszyst­
kich zainteresowanych stałą 
łącznością z internetem o zgła­
szanie akcesji do Urzędu Gmi­
ny Branice tel. 4868 192 wew. 
14 ( w przypadku budynku wie-

ZATRUDNIENIE

Gmina Branice nigdy nie 
należała do dużych pracodawców, ale 
po okresie przemian urosła do jedne­
go ze znaczących na naszym rynku 
pracy.
Sam Urząd Gminy zatrudnia 19 
urzędników, dwie sprzątaczki i infor­
matyka w niepełnym wymiarze. Ra­
zem 22 osoby.
Zakład Budżetowy Gospodarki Ko­
munalnej -18.
Zakład Budżetowy Gospodarki 
Mieszkaniowej - 5.
W oświacie pracuje 135 osób.

Łącznie 180 osób. Do tego, w tym 
roku zatrudniamy 60 bezrobotnych i 
stażystów.

Na drugim miejscu uplaso­
wał się Szpital, który razem z podle­
głymi zakładami, mimo ostatnich 
redukcji - nadal zatrudnia 490 osób. 
Trzecie miejsce przypada Dorno w 
Pomocy Społecznej w Dzbańcach - 
85 zatrudnionych.
Czwarte, zasłużone-miejsce zajmuje 
od dłuższego czasu Rolnicza Sp-nia 
Produkcyjna w Dzierżkowicach za­
trudniająca 54 osoby.

Wśród prywatnych pracodaw­
ców najwyższe zatrudnienie wykazu­

ją połączone firmy rodziny Wdowi- 
kowskich (20+5+3) 28 pracowni­
ków.
U Państwa Sucheckich w Masami w 
Uciechowicach pracuje 22 ludzi. 
Eugeniusz Debemy w swoim zakła­
dzie „Drew-Dąb” we Włodzieninie 
daje pracę 17 osobom.
Są to nasi najwięksi pracodawcy. Nie 
wymieniliśmy tutaj spółki Top Farms 
ze względu na to, że siedziba jej znaj­
duje się poza naszą gminą. Znaczące 
miejsce zajmują firmy jedno osobo­
we. Im poświęcimy więcej miejsca w 
następnym numerze, (jb)
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Projektowane rozmieszczenie farmy wiatraków przez spółkę 
Top Farms

Ważne telefony

Sołtysi:

Bliszczyce - Andrzej Jaworski -486-83-31,
Boboluszki - Marek Modzelewski - 486-00-99,
Branice - Janusz Grabowski - 486-82-67,
Dzbańce - Jan Humeniuk - 485-72-84,
Dzbańce Os. - Urszula Pawlus - 485-73-17,
Dzierżkowice- Edward Horwat - 486-87-44,
Grodczany- Jan Lubaszewski - 486-88-38,
Jabłonka JózefHuk - 486-88-06,
Jakubowice - M.Hosnowska - 486-87-59,
Jędrychowice- Artur Wojtuś - 485-73-45,
Lewice Władysław .Malewicz 485-72-59,
Michałkowice -Józef Semi er - 486-84-51,
Niekazanice - Jan Bartoszewski - 486-81-03,
Posucice - Mirosław Barski - 486-80-05,
Turków - Krystyna Lubczyk - 486-88-54,
Uciecho wice - Stanisław Zyznawski 486-87-70,
Wiechowice - Franciszek Kukuczka - 486-87-29,
Włodzienin - Jan Żłobicki - 485-72-88,

Malowanie
Na ostatniej Sesji Rady Gminy Wójt Gminy 

Pan Józef Małek, stałym obyczajem składał sprawozdanie z 
tego co działo się między sesjami. Wśród wielu dokonań znala­
zły się prace malarskie wykonane w ramach robót interwencyj­
nych. Na ich wykonaniu sporo zaoszczędziliśmy, albo też nie 
wykonali byśmy ich, gdyby nie praca naszych bezrobotnych. A 
zrobiono bardzo wiele:

• Odmalowane zostały biura Urzędu Gminy;
• Wymalowano Przedszkole nr 1 w Branicach,
• Wymalowano świetlicę OSP w Wódce,
• Część pomieszczeń w Szkole Podstawowej w Brani­

cach,
• Świetlicę w Jakubowicach,
• Część pomieszczeń Szkoły Podstawowej we Wło- 

dzieninie,
• Basen kąpielowy w Branicach,
• Mury na ul. Szkolnej i na stadionie,
• Muszlę koncertową i ubikację w parku w Branicach,
• Przystanki autobusowe.

Prace interwencyjne jeszcze się nie zakończyły, do końca roku 
dużo czasu nie zostało, ale jeszcze sporo się zrobi (ZL)

1
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będzie to natychmiast, będzie to za rok, 
ale na partnerskich zasadach. Firma, o 
której mowa dokona modernizacji, a bank 
udzien nam kredytu. Spłacać będziemy 
przez cztery lata ratami, które będą po­
chodzić z zaoszczędzonych pieniędzy na 
oświetleniu. Gwarancja na zmodernizo­
wane oświetlenie udzielona będzie na lat 
dwadzieścia.

14-09 Odbyły się dożynki i festyn do­
żynkowy w Branicach.

W Niekazanicach świętowano od­
pust Matki Boskiej Bolesnej i nową na­
wierzchnię ulicy bocznęi

16-09 Sesja Rady Gminy. Porządek 
dzienny zawierał dwadzieścia dwa punk- 
ty.(Wewnątrz numeru).

21-09 Odbyły się „Dożynki Gminno- 
iwiatowe Baborów 2003”. Pięciu na­

szych rolników otrzymało wyróżnienia w 

postaci odznaczenia: Zasłużony dla 
Rolnictwa. Uchonorowani to: Pan 
Adam Dereń z Branic - hodowca trzody 
chlewnej, społecznik, Jan Lubaszewski z 
Grodczan - hodowca trzody chlewnej, 
sołtys, Franciszek Kukuczka z Wecho- 
wic - hodowca trzody chlewnej,sołtys, 
społecznik, Mirosław Jenda z Bliszczyc - 
specjalista w hodowli bydła mlecznego, 
mleko tylko I klasy, Edward Szpiech z 
Bliszczyc, młody rolnik z hodowlą krów 
w klasie I-szej.

23-09  Odbyło się pierwsze posiedzenia 
zespołu Rady Gminy powołanego do 
określenia kierunku prywatyzacji gmin­
nej służby zdrowia.

23-09 Pełne ręce roboty miały e Ko­
misje Rady Gminy, które otrzymały 
propozycję poręczenia wniosku kre­
dytowego na znaczną sumę. bNie- 

stety, rachunek ekonomiczny nie 
pozwolił na załatwienie prośby.

24- 09 Obradowała Komisja Statuto­
wa RG. Pracowano nad propozycją 
regulaminu nadawania medalu Za­
służony dla Gminy Branice.

Terminy dotrzymane. Wszelkie 
formalności pozałatwiane. Przetarg 
na „suchy polder” ogłoszony. W na­
stępnym numerze poinformujemy 
kto został wykonawcą robót. Po wy­
konaniu wałów, w Branicach nikt 
już nie powinien być zalany (wodą).

25- 09 Agencja Nieruchomości Rol­
nych—Oddział w Opolu w trosce o 
dzieci z Lewic przyznała 1000,00 zł 
na dofinansowanie osiedlowego bo­
iska i placu zabaw . Dziękujemy.

Dzbańce - Osiedle

Nowy plac zabaw
Dwudziestego wrze­

śnia odbyło się uroczyste otwarcie nowe­
go placu zabaw. W porozumieniu z całą 
społecznością, zgodnie z oczekiwaniami 
udało się zrealizować to przedsięwzięcie. 
Skromna kwota 2 500,00 zł nie pozwoliła 
wprawdzie na realizację całego projektu, 
ale kupiono dwie huśtawki, wierzę i pia­
skownicę. Zagospodarowano miejsce do 
siatkówki plażowej i zakupiono siatkę. 
Mamy nadzieję, że współpracując z Urzę­
dem Gminy oraz przy poparciu mieszkań­
ców uda się zrealizować projekt do koń- 
ea.

Uroczystość otwarcia uświetni­
ła impreza sportowa. Siedem drużyn za­

grało w turnieju piłki plażowej, w skład 
pierwszej młodzieżowej drużyny pod nazwą „ 
Krzyżacy” wchodzili: P Papuga M.Piotrowski. K 
Uznańska. K. Wąsik. Kolejną drużyna to 1TDragoni”, a 
jej przedstawiciele to: A.Kuka, A.Piotrowski, A 
Marcinek. Trzecią byli „Rokersi” w składzie: Z. 
Kilarska. A.Gebauer. P. Rokicka oraz T.Smyczek 
Przedstawiciele „Rekinów” to K.Wsiaki, R.Wsiaki, 
S.Andrejczuk, M.Formeling. Kolejną stanowiły „ 
Wulkany”. W jej skład wchodzili: R.KJeniewski, Ł. 
Andrejczuk, M.Kudzia, G.Maras. „Kormorany” grały 
w składzie: M.Marcinek, M.Grzegorzewski, M. 
Wrona. Ostatnia grupą uczestniczącą w turnieju 
były „Czempiony”, a reprezentowały ja: W.W ąsik, 
M.Schlusche oraz Ł.Mazurkiewicz. Mistrzami okaza­
li się eqsequo „Rekiny” z „Wulkanami”. Drugie 
miejsce przypadło „Czempionom”, a trzecie ,, 
Rokersom”, czwarte zajęły „Kormorany”, a piąte „ 
Dragoni”.

Plac powstał dzięki inicjatywie 
kilku osób zaangażowanych w to przed­
sięwzięcie. Na początku wyznaczyliśmy 
plac pod zabudowę, przygotowaliśmy 
grunt, następnie zostały zamontowane 
konstrukcje. Realizacja projektu trwała 

dwa tygodnie. W tym miejscu trzeba po­
dziękować ludziom dobrej woli, są to 
osoby, które służyły me tylko pracą 
swych rąk, ale i dobrą radą, a co najważ­
niejsze wspierały mnie przez cały okres 
prac budowlanych. Na najwyższe uznanie 
zasługują: Krzysztof Kuka, Marcin Porę­
ba, Eugeniusz Niemiec, Marek Kodura, 
Dariusz Wąsik oraz wszyscy mali miesz 
kańcy naszej miejscowości. Równie gorą­
co chcę podziękować Pani Halinie Smy­
czek oraz Panu Zdzisławowi Teledze za 
wypożyczenie sprzętu z firmy Top 
Farms.

Mam nadzieję, że dzięki temu 
placowi naszym pociechom stworzyliśmy 
miejsce gdzie będą mile spędzać czas 
wolny, a co najważniejsze jest to miejsce 
bezpieczne.

Joanna Kodura

AKADEMIA HANDLU ZAGRANICZNEGO
Wychodząc naprzeciw potrze­

bom przedsiębiorców zainteresowa­
nych inwestowaniem w rozwój swych 
kadr Ministerstwo Gospodarki oferuje 
nowy instrument wsparcia pod na­
zwą ,Akademia Handlu Zagraniczne­
go". Ma on ułatwić polskim firmom 
dostęp do szkoleń w zakresie tematyki 
organizacji i technik handlu zagra­
nicznego poprzez finansowanie części 
kosztów szkolenia. 
Cena szkolenia będzie pomniejszona o 
dopłatę ze środków publicznych, po­
chodzących z budżetu Ministerstwa 
Gospodarki. Program ,AHZ” obejmuje 
dofinansowanie na jednego uczestnika

50% opłaty za szkolenia, lecz nie wię­
cej niż:

• 4 000,00 zł w przypadku stu­
diów podyplomowych,

• 2 000,00 zł za studium handlu 
zagranicznego (min. 95h),

• 1 000,00 zł za kursy w wj mia 
rze min. 6 godzin lekcyjnych.

W szkoleniach uczestniczyć może 
przedsiębiorca, jego pracownik albo 
osoba pełniąca funkgę w organach 
tego przedsiębiorcy.

Roczny limit dofinansowania jednego 

przedsiębiorcy z tytułu udziału w pro­
gramie ,AHZ” wynosi 12 000,00 zł. 
Pozwoli to na skierowanie 3 pracow­
ników na studia podyplomowe, lub 6 
na studium, bądź 12 na kurs. Przy­
znane środki na dofinansowanie 
udziału w szkoleniu wypłacane będą 
nie bezpośrednio przedsiębiorcy, ale 
akredytowanej jednostce szkoleniowej

Lista jednostek szkoleniowych, któ­
rych usług, są dofinansowywane, do­
stępna jest na stronie internetowej 
Ministerstwa Gospodarki web.mg.gov. 
pl

http://web.mg.gov


Postacie

We wrześniowym „Informatorze...” Pan Benedykt Pospiszyl żarnie ścił ciekawy artykuł o branickim szewcu Stanisławie Grubi ńskim. Krotka notatka o 
człowieku, którego już nie ma sprawiła, że pomyśleliśmy o tym by przypomnieć, albo nawet ocalić od zapomnienia szereg wspaniałych postaci. Ka żdy z 
nas poznał i znał kogoś, kto już odszedł, kogo już nie ma, a chcial by o nim opowiedzieć Zapraszamy do wspomnie ń. Nie w tym rzecz by stawiać tym 
ludziom pomniki. Póki o nich parni ętamy - pamiętamy też o sobie, o naszym wspólnym świecie. Tamten czas - to nasza wspólna historia. Nasza 
opowieść będzie wkładem w budów ę wspólnej „małej ojczyzny". My ślę, że po jakimś czasie, po nagromadzeniu stosownej ilo ści materiału - wydamy 
zbiór opowiadań o ludziach z naszej gminy.

Piszących, proszę o przynoszenie prac, a tych którzy wol ą opowiadać proszę o kontakt osobisty lub telefoniczny - Jerzy Biesiadowski

Żołnierz września i Armii 
Andersa.

Mój artykuł w ostatnim numerze o 
branickim szewcu spotkał si ę z żywym 
zainteresowaniem czytelników. Myślę, że 
publikowanie biografii ciekawych postaci 
związanych z ziemi ą branicką będzie stałą rubryką 
w tym wydawnictwie.

Chciałbym dzisiaj przedstawić postać 
skromnego człowieka, którego zwłoki spocz ęły 
ostatnio na naszym komunalnym cmentarzu. 
Franciszek Szczur, bo o nim b ędzie ten artykuł, był 
skromnym, cichym człowiekiem, którego znali 
prawie wszyscy mieszkańcy Branic. Urodził się 3 
X 1910r. w Busku, małym, kresowym miasteczku 
oddalonym o 50 km od Lwowa. Dzieci ństwo i 
młodość spędzone w pięknej scenerii łączącą się w 
jeden nurt rzek Pełtwi i Bugu, pozostawiły w jego 
wspomnieniach niezatarte pi ękno ziemi ojczystej. 
Do szkoły powszechną, oraz do nauki zawodu 
uczęszczał w rodzinnym Busku. Tak jak wiele 
polskich miasteczek okresu przedwojenneg o, tak i 
Busko zamieszkiwały różne nacje 
narodowościowe. Obok siebie żyli: Polacy, Żydzi, 
Ukraińcy, potomkowie emigracji czeskiej. Pan 
Franciszek, wychowany w tym tyglu 
narodowościowym, nauczył się oceniać ludzi na 
podstawie ich zachowania, a nie przynale żności 
etniczną. Ta cenna cecha przydała si ę potem w 
kontaktach z ludnością zamieszkującą tereny, przez 
które wiódł jego szlak bojowy. Służbę bojową 
rozpoczął 4 IV 1932r. w 6. pancernej dywizji 
Wojska Polskiego, gdzie odbył przeszkolenie w 
szkole podoficerskią. 15 111 1933r. otrzymał awans 
na bombardiera i jednoczę śnie zastępcy 
działonowego.
18IX 1933r. został przeniesiony do rezerwy.

Powróciwszy do Buska pracował w swoim 
wyuczonym zawodzie stolarza. W 1939r. 
zmobilizowany brał udział w kampanii wrze­
śniowej, między innymi w obronie Warszawy, 
za co został odznaczony przez Przewodniczą­
cego Rady Państwa w 1974r. medalem za 
Warszawę, a w 1983r. Medalem za Udział w 
Wojnie Obronnej 1939r.

W lutym 1940 roku, jak wielu z 
Polaków zamieszkujących tereny zajęte przez 
Armię Czerwoną został wywieziony na Sybir 

Na pierwszą wieść o organizującej 
się Armii gen. Andersa zgłosił si ę w jej szere­
gi. Już w marcu 1942r. został dowódcą druży­
ny 22. pułku artylerii przeciwpancernej. Po 
wyprowadzeniu Armii Andersa przez Iran i 
Irak znalazł się w Jerozolimie. Jedną z cen­
niejszych pamiątek po pobycie w tym świętym 
mieście wielu religii pozostał mu złoty sygnet 
zakupiony za żołd z wygrawerowanym napi­
sem JEROZOLIMA.

Następnym ważnym etapem szlaku 
bojowego pana Szczura była kampania wło­
ska. Najważniejszą bitwą, w której uczestni­
czył, była bitwa o Monte Casino. Olbrzymia 
góra na szczycie której w klasztorze Benedyk­
tynów Niemcy stworzyli twierdzę przeszła do 
legendy oręża polskiego. Będąc w 1999r. w 55 
rocznicę na Monte Casino i rozmawiając z 
uczestnikami tej bitwy, którzy przybyli ze 
wszystkich stron świata, zdałem sobie sprawę 
z ogromu poświęcenia i bohaterstwa naszych 
żołnierzy. Jednocześnie byłem dumny, że 
moim sąsiadem jest uczestnik tych walk. Opo­
wiadając panu Franciszkowi o makach wpię­
tych w butonierki marynarek kombatantów, 
zauważyłem w jego oczach wzruszenie i jed­
nocześnie dumę. Na wielu grobach na cmenta­
rzu pod Monte Casino i Bolonią widnieją 
nazwiska towarzyszy walk pana Szczura.

Po zakończeniu wojny 18 
XII 1945r. następuje powrót po tułaczce 
wojennej wielu żołnierzy do kraju. W 
tej grupie znalazł się również pan 
Franciszek Szczur. Z dniem 20 XII 
I945r. rozkazem Ministra Obrony 
Narodowej został zdemobilizowany. W 
1949r. przeniesiono go do rezerwy.
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Mieszkańcom pozostały do udrożnienia za­
pchane przepusty, których dotychczas nie 
konserwowali i dbanie o rowy, by ich ponow­
nie jacyś złośliwcy nie zaorali.

Pan Tadeusz Bielecki podjął się zapro­
jektowania w czynie społecznym domku klu­
bowego.
Po wspólnej lustracji z członkami zarządu 
klubu okazało się, że najlepszym rozwiąza­
niem będzie rozbudowa szatni gości.

W Niekazanicach mieszkańcy uliczki „ 
bocznej” doczekali się wymarzonej na­
wierzchni asfaltowej, co prawda tylko do poło­
wy ulicy, zawsze to już coś. Druga część w 
przyszłym roku.

Jeszcze maszyna melioracyjna nie 
zdążyła zajechać do bazy, a już część odtwo­
rzonego rowu we wsi Lewice zosta­
ła zasypana. Czyżby mieszkańcy tej ulicy 
chcieli się nadal taplać w błocie?

10-09  Spółka Top Farms zamierza zainwesto­
wać w Farmę wiatraków Temu tematowi było 
poświęcone spotkanie zainteresowanych stron 
w Starostwie Powiatowym (więcej wewnątrz 
numeru).

10- 09 Tortem i szampanem Wójt Gminy Bra­
mce podejmował Panią Lidię Szpak i jej zna­
komity zespól mażoretek „Kaprys”, który w 
Bratysławie zdobył mistrzostwo Europy w 
kategorii juniorzy POM-POMS i siódme miej­
sce w tańcu z pałeczkami.

11- 09 Po wakacyjnej przerwie rozpoczęli 
pracę radni Rady Gminy Branice. Na posie­
dzeniach Komisji Rady trwa dyskusja nad 
zagadnieniami, które będą przedmiotem Sesji 
RG.

12- 09 Jest nadzieja, że wreszcie zaczną nas 
omijać kłopoty z ciągle psującym się oświetle­
niem ulicznym. Znaleźliśmy firmę, która przy­
gotuje nam modernizację oświetlenia. Nie .
(Ciąg dalszy Kalendarium na stronie 7.) 

Pośrod dokumentów, które pozostawił bohater 
tego artykułu na uwagę zasługuje legitymacja 
nadania Krzyża Pamiątkowego Monte Casino 
z dnia 7 III 1945r. podpisana przez dowódcą 11 
Korpusu Polskiego na Zachodzie, prawo jazdy 
w języku angielskim i polskim z dnia 1 XI 
1943r. Odznaczony został Krzyżem Czynu 
Bojowego Polskich Sił Zbrojnych na Zacho­
dzie, legitymacja podpisana przez Prezydenta 
RP Lecha Wałęsę. Awansowano również pana 
Szczura do stopnia podporucznika.

Po wojnie objął gospodarstwo rolne 
w Branicach przy ulicy Żymierskiego. Przez 
wiele lat pracował jako pielęgniarz w Szpitalu 
w Branicach. Po przejściu na emeryturę żył 
życiem skromnego, cichego, życzliwego czło­
wieka, który walkę o niepodległą Polskę trak­
tował jako obowiązek, a zarazem rzecz nor­
malną, bez zbytniego etosu, coś co powinno 
leżeć w naturze każdego Polaka.

Myślę, że losy tego człowieka tak 
podobne do wielu innych biografii Polaków 
powinny być wzorem dla młodych pokole ń

Pospiszyl Benedykt


